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    Wstęp


    Być może na temat motywacji czytałeś już niejedną książkę. Ta publikacja wbrew pozorom nie jest książką omotywacji. Zawiera bowiem skuteczne narzędzie, pozwalające osiągnąć wybrany przez Ciebie cel, gdy już jesteś wto bardzo zaangażowany. Czy nie jest tak, że już nie raz próbowałeś go osiągnąć, jednak nic ztego nie wyszło? Przypomnij, ile to razy dawałeś sobie kolejną szansę, chcąc zrealizować naprawdę coś wartościowego. Jak to się jednak zazwyczaj kończyło?


    Czy nie mówiłeś do siebie przy pierwszej porażce: „To nie dla mnie”, „Już taki jestem”, „Mam tego dosyć”, „Nigdy więcej”, „Innym razem”? Jeżeli natomiast obecnie jesteś wtrakcie osiągania ważnego dla Ciebie celu, to czy nigdy nie miałeś wrażenia, że pracujesz tylko na pół gwizdka? Dziś liczy się czas ijestem przekonany, że masz świadomość tego, iż mógłbyś osiągać swoje cele znacznie szybciej. Jednak jak to jest najczęściej? Nakręcasz się na coś, przygotowujesz plan irozpoczynasz pełne zapału działanie. Po kilku dniach jednak nie pozostaje ztego żadem efekt, prócz kolejnego wspaniałego planu rzuconego wkąt. Taka słomiana motywacja to tak naprawdę zwodnicza ułuda iświetny sposób na oszukiwanie samego siebie. Słomiana motywacja jest wrogiem każdego, kto pragnie osiągać swoje życiowe cele. Mało tego, ona jest naprawdę niebezpiecznym zjawiskiem wżyciu każdego człowieka. Gdy przyzwyczaisz się do życia według schematu słomianej motywacji, staniesz wsytuacji człowieka uzależnionego od nałogu. Ponieważ słomiana motywacja zabija po cichu, najpierw przestajesz wsiebie wierzyć irozmieniasz swoje życie na drobne, potem przestają wciebie wierzyć Twoi bliscy ijuż krok od dramatu. Ilu Twoich znajomych tkwi po uszy wcichej rozpaczy niespełnienia, pchani impulsami słomianej motywacji to tu, to tam?


    Czy istnieje zatem tajemnica osiągania celów zwysokim poziomem motywacji wbłyskawicznym tempie? Wiesz, dlaczego tyle osób, wtym może iTy, wiele razy rozpoczynało pogoń za upragnionym celem, jednak wszystkie próby wtym kierunku okazywały się słomianą motywacją? To oczywiste, że zaaplikowanie własnemu umysłowi porażająco blokujących przekonań typu: „To nie dla mnie”, „Nie dam rady” staje się grobem motywacji. Istnieje jednak powód tych porażek. Jest nim paradoksalnie sam cel. Jeżeli chciałbyś np. osiągnąć piękną sylwetkę, jednak po miesiącu oceniasz efekty swojej pracy jako niezadowalające, to oczywiście spada Twoja motywacja, co ma wpływ na działania, dzięki którym zmierzasz do celu. Jeżeli natomiast jesteś zdesperowany wswoim dążeniu imasz więcej „słomy” motywacji, to po miesiącu albo będziesz działać jeszcze „ostrzej”, albo popełnisz inny błąd, który stanie się przyczyną wielu nieprzyjemnych objawów ze strony Twego organizmu, co itak ostatecznie doprowadzi Cię do zatrzymania wdrodze do celu. Będzie tak, ponieważ paradoksalnie skupiasz się tylko na celu. Awiesz, jak bardzo on może się wydawać odległy, natomiast chwilowe przyjemne zajęcia pociągające? Natomiast sukces jest efektem ubocznym pasji, zjaką podchodzisz do głównej umiejętności, prowadzącej Cię do osiągnięć. Jeżeli skupisz się na niej izaangażujesz, nie wiedząc nawet kiedy, staniesz na szczycie.


    Pozytywna itrwała zmiana, jak również potężna jak taran motywacja, jest dla Ciebie rzeczywiście możliwa. Wiemy, że życie często zmienia się niepostrzeżenie, jeżeli więc nie stajesz się lepszy, to siłą rzeczy stajesz się gorszy. Zobacz swoje zdjęcia zmłodości, może ni stąd, ni zowąd pojawił się brzuch, może zakorzeniły się złe nawyki, może zagościł wTobie marazm czy zgorzknienie. Włącz więc dopalacz potężnej motywacji izbuduj osobistą bazę, dzięki której błyskawicznie osiągniesz to, co powinieneś był osiągnąć już dawno temu.


    Ta książka mówi otym, jak motywować się do konkretnego celu. Daje ona możliwość poznania izastosowania skutecznego narzędzia, które sprawi, że słomiana motywacja stanie się nieprzyjemnym wspomnieniem. Jak zapewne zauważysz, cały przedstawiony tu system skierowany jest na osiągnięcie celu za pomocą codziennego działania. Dla kogo więc jest przeznaczona ta publikacja? Jest ona dla fanów rozwoju osobistego, dla tych, którzy absolutnie muszą osiągnąć sukces, dla wymagających motywacyjnego dopalacza, by realizować swoje cele.


    Nie jest to publikacja dla szukających tylko przeżyć iwrażeń, zktórych nic wpraktyce nie wynika iutwierdza raczej wprezentowaniu słomianej motywacji. Tu znajdziesz receptę na wyjście zlabiryntu niedokończonego działania. Wtej książce został bowiem zawarty warsztat pracy zwłasną motywacją. Oznacza to, że wdużej mierze Ty sam będziesz musiał wziąć się do roboty, korzystając zzamieszczonych tu wartościowych wskazówek. Jeżeli wiesz, co musisz wżyciu osiągnąć, to ta książka jest idealna dla Ciebie. Jeżeli jest wżyciu coś, co za wszelką cenę trzeba zdobyć, to tu otrzymasz potężne narzędzie prowadzące Cię wprost do celu, na wysokich obrotach. Być może zależy Ci na lepszym wyglądzie, może chciałbyś odnowić swój związek zbliską Ci osobą? Chcesz zwiększyć swoje dochody czy osiągnąć trwały spokój ducha? To wszystko jest wzasięgu Twoich możliwości. Rzeczywiście jesteś wstanie przepięknie ukształtować własne życie, wktórym zagości prawdziwa miłość, odwaga, wewnętrzny spokój, zamożność ipiękno oraz zdrowie. To prawda, że budzenie iutrzymywanie motywacji jak taran wymaga pracy, jednak efekty tego są wręcz fenomenalne.


    Wiesz, jak to jest wżyciu: niby masz cel, chęci iwarunki, ale osiągnięcie go zabiera Ci bez mała całe lata, choć mógłbyś to robić kilka razy szybciej iprzejść do realizacji kolejnego wartościowego celu. Jeżeli więc zależy Ci na czasie, sięgnij po osobistą bazę motywacji.


    Pierwszy rozdział ukazuje niezbędne, podstawowe założenia idotyka samych korzeni motywacji, docierając do wartości, jakimi się kierujesz. Drugi rozdział zawiera praktyczny warsztat budowy Osobistej Bazy Motywacji. Jest on niezwykle ważny ipodaje wiele cennych oraz praktycznych ćwiczeń iwskazówek. Natomiast wtrzecim rozdziale zapoznasz się zmetodami zarządzania Osobistą Bazą Motywacji, by utrzymywać wysoki poziom zaangażowania wdrodze do celu. Na ostatnich stronach zamieściłem wzór arkusza Osobistej Bazy Motywacji, ułatwiający samodzielną pracę. Dam Ci na początek jako bonus metodę pomocną wpielęgnowaniu własnej motywacji. Ta metoda to humor. Śmiech nastraja, przełamuje negatywne wzorce myślenia itworzy środowisko rozwoju silnej motywacji. Gdy masz dobry humor, to zazwyczaj się śmiejesz. Ta zasada działa również iwdrugą stronę. Gdy pomimo nie najlepszego samopoczucia, zaczniesz się śmiać, to po krótkim czasie polepszy Ci się humor iwróci pozytywne myślenie. Ztakim pozytywnym nastawieniem zapraszam Cię do walki ze słomianą motywacją przez zbudowanie Osobistej Bazy Motywacji. Zawalcz omotywację jak taran iskorzystaj zprzedstawionego tu systemu.

  






  Rozdział I


  Cel jest skutkiem ubocznym pasji, zjaką podchodzisz do głównej czynności prowadzącej do mistrzostwa.


  autor


  Osobista Baza Motywacji?


  Słysząc: Osobista Baza Motywacji, możesz mieć różne skojarzenia. Faktem jest jednak, że masz wzasięgu ręki niezwykle skuteczne ifenomenalne wręcz narzędzie, dzięki któremu będziesz mógł osiągać wszystko, co sobie zamierzysz. Tak, wiem, być może pomyślisz oprzesadzie tego stwierdzenia, jednak jest ono rzeczywiście prawdziwe. Dzięki Osobistej Bazie Motywacji będziesz wstanie osiągnąć swoje cele ito owiele szybciej, niż gdybyś nie skorzystał ztego systemu itechnik tu przedstawionych.


  Co to jest Osobista Baza Motywacji? Mówiąc bardzo prosto, Osobista Baza Motywacji to miejsce zawierające Twoje uświadomione motywy imożliwe konsekwencje działania. Oznacza to cały zbiór różnego rodzaju powodów, dla których podejmujesz lub nie podejmujesz konkretne czynności, dzięki którym zmierzasz do ważnych osiągnięć. To również specjalny system wspierający Twój umysł wdążeniu do celu zsilną motywacją. Jak dowiesz się wdalszej części tej książki, istnieją sposoby na odkrycie motywów swoich działań. Zauważ, iż często, gdy realizujemy jakiś cel, mając 1 czy 2 główne powody, tracimy wiele innych, ukrytych wpodświadomości, czekających, aż przedstawisz je swojemu umysłowi. To jest właśnie owa siła, którą posługują się nieprzeciętni ludzie na całym świecie. Jeżeli nie wykorzystasz jej, wydobywając na światło dzienne wszystkie możliwe motywy własnych działań, stracisz ogromne pokłady energii, dzięki którym mógłbyś osiągnąć prawdziwy sukces. To samo dotyczy mocy uczuć, które najczęściej zmierzają wdosyć przypadkowych kierunkach, powodując zatrzymanie Cię wdrodze do osiągnięć, dając poczucie wewnętrznej sprzeczności. Wiesz, jak to jest, gdy wyznaczasz sobie cel, wszystko planujesz idopinasz na ostatni guzik. Jednak wtrakcie wykonywania poszczególnych czynności czujesz, że coś jest nie tak. Coś pochłania lwią cześć Twojej energii iczasu, coś Cię odciąga od głównych działań iniepostrzeżenie zatrzymujesz się wpół drogi, nie wiedząc, gdzie szukać przyczyn stagnacji. Motywacja gdzieś paruje ipozostaje żmudne, ciężkie, okupione cierpieniem iniechęcią dalsze działanie, co wkonsekwencji prowadzi do zniechęcenia izaniechania go. Miałeś tak choć raz wżyciu? Ja tak.


  Dlaczego powinieneś jak najszybciej zbudować sobie Osobistą Bazę Motywacji dotyczącą najważniejszych dla Ciebie celów? Ponieważ musisz osiągnąć je za wszelką cenę. Najważniejsze cele wżyciu potrzebują stałej motywacji, silnej jak taran. By zrealizować najważniejsze życiowe plany, potrzebujesz doskonałych iskutecznych narzędzi. Wpełni zgadzam się zekspertami zdziedziny rozwoju osobistego, którzy twierdzą, że 1 minuta poświęcona na planowanie przekłada się średnio na zaoszczędzenie 10 minut przy wykonaniu zadania. Jeżeli przeznaczysz swój cenny czas na zbudowanie Osobistej Bazy Motywacji, myślę, że zaoszczędzisz nie tylko wiele minut czy godzin, ale imnóstwo niepotrzebnych nerwów, wydatków finansowych, czy unikniesz popełnienia wielu błędów.


  Osobista Baza Motywacji to genialne narzędzie dane Tobie iTwojej kreatywności. To Ty będziesz decydował, do czego chcesz być zmotywowany, pomimo przeżywania trudności iprzeszkód. To Ty będziesz wyznaczał priorytety.


  To tak jak zposiadaniem luksusowego auta. Wsiadasz do niego pełen radości iekscytacji. Wiesz, że masz pełen bak paliwa iperspektywę świetnej drogi. Więc mkniesz przed siebie, upajając się pięknym widokiem, odczuwając satysfakcję zpełnej kontroli nad potężnym silnikiem. Jego głęboki dźwięk opięknej barwie daje Ci poczucie mocy ipewności, że poradzisz sobie wkażdej sytuacji. Tak właśnie jest zOsobistą Bazą Motywacji. To niby pojazd, którym Ty kierujesz. On jest wstanie przenieść Cię zpunktu ATwojego życia do punktu B wsposób wręcz niezwykły. Dlatego nie zwlekaj izbuduj swoją Osobistą Bazę Motywacji. Odzyskaj to, co każdego dnia tracisz, ponieważ nie uczono nas wszkole, jak działać zpełną idługotrwałą motywacją.


  Mój znajomy Marek jest świetnym pływakiem amatorem. Pamiętam, jak pewnego razu spotkał się zprofesjonalnym trenerem pływania. Trener ten miał usiebie basen, gdzie również trenowała pływanie jego córka. Marek, mając taką możliwość, skorzystał zokazji ipopływał, jak się pewnie już domyślasz, nie sam. Kiedy wyszedł zwody, ów trener powiedział mu ojednej rzeczy. Zwrócił mu mianowicie uwagę na coś, czego Marek sobie nie uświadamiał, co dotyczyło pewnej kwestii związanej ztechniką pływania. Po tym zdarzeniu nie posiadałem się ze zdziwienia, widząc, że wkrótkim czasie Marek osiągnął tak niesamowity postęp wtej dyscyplinie. Zmojego punktu widzenia wyglądało to jak skok wprzestrzeń międzygwiezdną ze Star Treka. Zmienił po prostu technikę pływania iwciągu niemal chwili nastąpił uniego przeskok jakościowy iilościowy wtej umiejętności. Od tego momentu dziwnie się czuję, nazywając Marka tylko amatorem.


  Czy nie myślałeś, czy nigdy nie podejrzewałeś, że zniewiadomych przyczyn działasz tylko na pół gwizdka? Albo czy nigdy nie miałeś wrażenia, że to, na co Ty harujesz wpocie czoła, innym przychodzi znacznie łatwiej? Dlaczego tak się dzieje? Klucz tkwi wdeterminacji. Widziałeś ludzi onaprawdę silnej motywacji? Nie mówię tu osłomianym zapale, wystarczającym na naukę angielskiego wweekend. Mówię omotywacji przez lata. Może pomyślisz, że to niemożliwe? Powtórzę, że nie chodzi mi ouczuciowy stan chwilowej euforii, lecz owewnętrzną, stałą, wielką siłę motywacji. Mając ją, będziesz mógł na zimno ispokojnie osiągać każdy zaplanowany cel. Czy nie oto Ci często chodziło? Pomyśl teraz, co mógłbyś dzięki temu zdobyć? Pomyśl ojakimś swoim celu, pragnieniu od lat, marzeniu tak często powtarzanym wświadomości, że utworzył się obraz niewiarygodnie jasny ikonkretny. Pomyśl już teraz, bo będzie Ci to potrzebne, gdy przejdziesz do dalszej części książki.


  Korzenie motywacji


  Rozpoczynamy naszą przygodę świadomego wznoszenia pełnej mocy Osobistej Bazy Motywacji. Będziemy przechodzić krok po kroku cały proces, zatrzymując się przy ważnych punktach, zapoznając się zniezbędnymi wskazówkami iwciąż powtarzając najważniejsze działania, by jak najszybciej utrwalić istotne momenty wpływające na wzrost isiłę motywacji. Tak więc do dzieła!


  Nie wiem, czy masz świadomość, że istnieje pewien czynnik, który działa jak silny wzmacniacz ludzkiej motywacji. Jest on niezwykle istotny idotyka samych jej korzeni. Dlatego od niego zaczniemy. Wiele osób chcących pracować nad swoją motywacją nie bierze go pod uwagę, robiąc sobie przez to wielką szkodę. To tak jakbyś stanął obok dziurawej beczki, zbierając wodę, która wycieka przez największy otwór iwlewał ją tam zpowrotem, po czym szybko powtarzał tę czynność ijeszcze raz, ijeszcze, itak cały dzień. Zamiast zająć się uszczelnieniem nieszczęsnego otworu wbeczce, tracisz swoją energię na przelewanie wody. Niektórzy właśnie tak postępują wkwestii motywacji. Czy to nie ironia? Ponieważ nie biorą pod uwagę tego czynnika, tracą wiele cennej energii, nie osiągając zamierzonego efektu. Ty natomiast zrób inaczej irozpocznij od uwzględnienia jego roli wbudowaniu osobistej motywacji. Czynnik ten zawiera się wsłowie: wartość. Jest to niezwykle ważne słowo. Wartości są miarą naszego życia. To, co głęboko cenimy, decyduje otym, do czego będziemy się starali przybliżać, aod czego oddalać. Wartości mają wielki wpływ nie tylko na poziom motywacji, ale ina konkretne działania, jakie podejmiemy.


  Wmojej praktyce spotykałem osoby, które twierdziły, że wnic już nie wierzą, że nie mają żadnych punktów odniesienia wswoim życiu. Wspominają przy tym oswoistej pustce egzystencjalnej izaniku duchowych podstaw. Takie swoiste „zapomnienie” zczasem prowadzi do przykrego zagubienia, przeżywania wewnętrznej pustki ispadku motywacji oraz poczucia braku sensu życia. Nie jest to dobry stan izazwyczaj staje się on podłożem depresji. Najczęściej wtakich wypadkach proszę kogoś, kto to odczuwa, ozdobycie się na wyznanie osobistych pewników życiowych.


   Czego pan jest absolutnie pewien?  pytam. Otrzymuję wtedy zazwyczaj parę odpowiedzi wstylu:


   Jestem pewien, że trzeba być uczciwym, że trzeba pracować, że nie wolno krzywdzić innych, że należy troszczyć się oswoją rodzinę, że nie wolno się mścić iże zdrada jest zła.


  Wyznanie takie, pogłębione jeszcze wtrakcie rozmowy, stanowi podstawę do odzyskania panowania nad swoim życiem iuświadomienia uznanych przez siebie wartości, najczęściej zapomnianych izepchniętych na dalszy plan świadomości.


  Piszę otym, ponieważ chcę na początku podkreślić niezwykle ważną rolę wartości wyznawanych przez Ciebie. Ważne są dlatego, że gdy ludzie tracą znimi kontakt, tracą też motywację. Uniektórych dzieje się tak do tego stopnia, iż całymi godzinami siedzą przed telewizorem zpilotem wręku, przeskakując zkanału na kanał. Nie znam nikogo, kto by żyjąc takim trybem, odnalazł iumocnił swoje wewnętrzne przekonania odnośnie tego, co jest rzeczywiście ważne, aco tak naprawdę nieistotne. Takie siedzenie przed telewizorem zazwyczaj powoduje dalszy rozkład osobowości, co ma tragiczne skutki, jeżeli chodzi omotywację. Wartości, które wyznajesz, wpływają na Twój poziom motywacji. Jeśli są słabo ugruntowane, motywacja będzie niska. Jeśli wartości są mocne, motywacja będzie równie silna. Zapytaj siebie: jakie wartości uznajesz wswoim życiu? Nie chodzi tu opoprawne politycznie wyznanie, ale oTwoje wewnętrzne przekonanie co do tego, jakie wartości liczą się dla Ciebie najbardziej.


  Rozpoczynając budowę Osobistej Bazy Motywacji, odpowiedz sobie na to pytanie naprawdę szczerze. Zapamiętaj, że silna motywacja iwspaniałe osiągnięcia wymagają upodstaw Twojej szczerości. Jeżeli tu wkradnie się jakiś fałsz czy oszustwo wobec samego siebie, to nic zasługującego na pochwałę nie osiągniesz. Ponieważ na fałszu nie można nic dobrego zbudować. Jest wiele wartości, którymi ludzie się kierują. Jest ich naprawdę ogromna liczba. Przekonaj się otym, wstań iznajdź jakąś publikację, gdzie zamieszczono spis wartości lub poszukaj go winternecie. Zauważysz, jak wiele naprawdę wspaniałych wartości kultywuje ludzkość. Będąc przedstawicielem wartości, które wyznajesz, nie tylko osiągniesz fenomenalny poziom motywacji, ale zostaniesz obdarzony niezwykłym szacunkiem przez swoje otoczenie. Gdy spojrzysz na spis wielu wspaniałych wartości, spróbuj zastanawiać się nad tym, jakie Ty chciałbyś zaakcentować we własnym życiu? Zpowodu wielkiej ich liczby możesz czuć lekki zawrót głowy. Dlatego proponuję Ci, byś wypisał tylko około 5najważniejszych wartości wTwoim życiu. Zastanów się ipomyśl, co rzeczywiście jest dla Ciebie ważne? Wypisując 5głównych wartości, wybierz 3 według Ciebie najważniejsze. One będą stanowić trzon Twojego systemu wartości, pozostałe 2 niech stanowią rolę pomocniczą. Wten sposób łatwo uporządkujesz swój osobisty spis. Zapisz to na czystej kartce papieru, wiedząc, że zrobiłeś pierwszy prosty krok na drodze ku silnej motywacji ipracy nad sobą. Jednak jak możesz sprawdzić, jakimi wartościami się kierujesz? Nie zawsze przecież możesz być tego pewny. Sprawdź to, obserwując siebie wkonkretnych sytuacjach. Ponieważ to, co wybierasz, na co poświęcasz swój wolny czas, co Cię pociąga do konkretnych działań, mówi, jakie wartości są dla Ciebie ważne. Poszukując wartości, koncentruj się zawsze na faktach  nie pozornych, przypuszczalnych, pożądanych, lecz prawdziwych faktach.


  Jeśli okaże się, że deklarowane przez Ciebie wartości są inne od tych prezentowanych, będziesz miał okazję przemyśleć je iskorygować. Ważne jest, abyś zrobił to na początku budowy Osobistej Bazy Motywacji.


  Aby pomóc sobie wokreślaniu wyznawanych przez siebie wartości, zastanów się nad takimi pytaniami: czym byś się zajął, gdybyś wiedział, że zostało Ci tylko 6 miesięcy życia? Co stałoby się wtedy dla Ciebie ważne, aco straciłoby znaczenie? Co chciałbyś szybko rozpocząć, aco zakończyć? Zkim spędzałbyś więcej czasu, azkim przestałbyś się spotykać? Szczere odpowiedzi na te ipodobne pytania pomogą Ci wydobyć wartości, które rzeczywiście cenisz. Wiedz, że mają one związek zTwoją tożsamością, czyli ztym, kim uważasz, że jesteś. Gdybyś np. był lekarzem, to wartością spójną ztą tożsamością jest życie izdrowie oraz pomoc innym. Spójność wartości itożsamości stanowi podstawę do niezakłóconego istnienia wTobie silnej motywacji.


  Zadaj sobie poniższe pytania dotyczące tożsamości: Kim jesteś? Kim się stajesz? Kim masz być?


  Napisz definicję siebie samego. Zrób to tak, jakbyś pisał hasło do encyklopedii. Jak byś wtedy siebie określił, co osobie napisał?


  Następnie połącz własną tożsamość zwyznawanymi wartościami wćwiczeniu „film”. Wyobraź sobie, że jesteś reżyserem ioglądasz przez siebie reżyserowany film. Grasz wnim główną rolę. Widzisz siebie całkowicie spójnego wswojej tożsamości iwartościach. Przedstaw to wposzczególnych scenach filmu. Pamiętaj, że oglądasz film wtrójwymiarze zdźwiękiem najlepszej jakości. Stwórz obraz, który będzie napawał Cię dumą, siłą, pewnością siebie ijasnością wewnętrzną. Przyjrzyj się sobie wszczegółach. Ten film ma Cię przyprawić ociarki na plecach. Zig Ziglar mawia, że: „Trzeba stać się znaczącym konkretem zamiast błąkającym się ogólnikiem”. Dlatego zrób eksperyment ipowtórz ten film przez tydzień, codziennie, powiedzmy oporanku, zaraz po wstaniu, asam się przekonasz, jaką moc posiada to ćwiczenie, nie tylko dla umocnienia osobistej tożsamości iwyznawanych wartości, ale również dla dokonań.


  Pamiętaj, że praca zOsobistą Bazą Motywacji zawsze ma związek zTwoją tożsamością iwyznawanymi przez Ciebie wartościami. Jeżeli zaczniesz dalej pracować woderwaniu od tych elementów, narażasz się na porażkę, ponieważ działania woderwaniu od tożsamości iwartości mogą istnieć tylko na krótką metę.


  Skup się na pragnieniach


  Budując Osobistą Bazę Motywacji, pytaj siebie: „Co tak naprawdę chcę osiągnąć?”, „Czego tak naprawdę chcę?”, „Czego szukam?”, „Na co czekam?”.


  Kluczem do efektywnego panowania nad swoim życiem jest klarowność ijasność intencji. Pytaj siebie: „Jakie są moje cele?”. Inigdy nie gódź się na mierne wyniki.


  Osoby, które nie wiedzą, co tak naprawdę chcą osiągnąć, lub mają otym bardzo mgliste pojęcie, same skazują siebie na porażkę inieudane życie.









    Rozdział II

  Dostępne w wersji pełnej





































    Rozdział III

  Dostępne w wersji pełnej
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